Pożegnanie sanitariuszki „Włady” .

Nad grobem płyną perełki słów ,

tuż obok ptaszek siadł na krzewinie 

i przechylając na boki łepek

śpiewa w swej mowie pieśń o dziewczynie  

sanitariuszce z Grupy Kampinos , 

drobnej dziewczynce w szarej bluzeczce

która wśród śmierci jak anioł życia 

nosiła radość w za dużej teczce

Kto dziś pamięta dłonie dziewczęce   

Gdy śmierć zbierała krwawe żniwa  

I transport rannych  do Krogulca 

Tam gdzie została chłopców mogiła 

Dziś Cię żegnamy sanitariuszko .

podążającą na skraj rubieży 

i tak jak dawniej przygotuj kwatery 

dla swoich starych , wiernych żołnierzy . 

